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Szybko upłynęły dwa dni Świąt Wielkanocnych, a 

jakie pozostawiły po sobie wspomnienia, obejmie to 
w krótkości niniejsza kronika. Podobnie jak w Piątek, 
i w Sobotę przeciągały się pielgrzymki pobożnych, 
nawiedzających Groby ZBAWICIELA. Przy odwie
dzaniu takowych Grobów, przez JO. F e l d m a r s z a ł k a . 
Xięcia W arszawskiego, w dniu Piątkowym, Dostojny 
Xiążę, raczył przyczyniać się hojnym datkiem swoim do 
pomnożenia zbieranych ofiar na cel dobroczynny. Wy- 
cbowańcy Instytutu Głuchoniemych i innych dobroczyn
nych zakładów, nawiedzali licznie Kościoły; a gdy na
deszła popołudniowa godzina, pielgrzymki te w dwój
nasób zwiększone zostały przez ogół mieszkańców wol
nych od zatrudnień, czeladź rzemieślniczą, służących 
płci obiej i innych. I  znowu liczne sypały się datki, i 
brzmiały do okoła pienia religijne, z któremi się łączy
ły modły pobożnych, oddających pokłon złożonemu 
w Grobie CHRYSTUSOWI i PANU.

Oprócz Kościoła Archi-Katedralnego i Metropolital
n e g o  Śgo J a n a , obrzędy W ielkosobotnie, odprawione 
były po wszystkich tutejszych Świątyniach, a między 
ionemi, z równą także okazałością i w Kościele Sgo 
K r z y ż a .

O godz: 8ej wieczorem, odgłos dzwonów zwiastował 
rozpoczęcie obchodu-ZMARTWYCBWSTANiA PAŃSKIEGO, 
i  cały Kościół Arcbi-Katedraiuy Śgo J a n a , napełniali 
pobożni, pragoąc przyjąć udział w tej najważniejszej 
dla Świata Cbrześcjańskiego uroczystości, to jest R ezu
rekcji. Niebawem też przed Wielkim Ołtarzem wPresby- 
terjum, zajęli miejsce znakomitsi Dygnitarze, Urzędni
cy i Obywatele miasta, wtedy gdy przy Kaplicy Archi- 
Koofraternji Literackiej szykował się szereg Konfra- 
trów ze światłem jarzącem, do uroczystej processji. Na 
tern Nabożeństwie celebrował J W. JX. Biskup Pijał- 
kow tki, Administrator Archi-Dyecezji W arszaw skiej, 
w obec Prześwietnej Kapituły Metropolitalnej i liczne
go Duchowieństwa, assystującego Dostojnemu Pasterzo
w i ,  oraz Alumuów Akademji Duchownej, i Seminarjum 
Arcbi-Dyecezalnego. Po przejściu do Kaplicy Archi- 
Konfraternji Literackiej, rozpoczęło się Nabożeństwo, 
które poprzedziła uroczysta processja. Orszak proces- 
syjny rozpoczynało Arcy-Bractwo Literackie, otaczając 
celebrującego Pasterza, któremu towarzyszyli Dygni
tarze J J W W .:  Radcy Tajn i:  M .W iorogórski, Czło
nek Rady Administracyjnej, Kontroller Jlny Królestwa, 
Prezydujący w Najw: Izbie Ob:, i J. Tymowski, Prezes 
Banku Polskiego. Podpory baldakinu unosili po jednej 
stronie: J JW W .:  Radca Tajny Eljoszew isz, Dyrektor 
Kancellarji Przybocznej JO. Xięcia N a m ie s t n i k a ; R z : 
R. SŁ: Skowroński, Dyrektor Wydziału Wyznań w  K. 
R. S. W. i D., i Rz: R. St: Jan Karnicki, Członek Sena
tu. Po drugiej stronie, J J W W .:  Rz:R .S t:  L eB run , Se
kretarz Stanu przy Radzie Administ: Królestwa; Rz: R. 
St: Andrault, Prezydent miasta, i Rz: R. St: Jan-Kanty 
Wołowski, Naczelny Prokurator  Senatu. Obok tego, 

tuż za'dostojnyro Pasterzem, postępowali: JW . Hrabia

Uruski, Marszałek Szlachty Gub: W arszaw skiej, ora z u 
Urzędnicy różnych Władz i Obywatele. Po trzech- j 
krotnem obejściu Kościoła, odprawione zostało Nabo- 
żeństwo przed Ołtarzem Wielkim, i odśp iew ają  Śta 
E w a n g e l j a . Na zakończenie, Dostojny Pasterz zaiuto- j 
nował T e  D e c m , i udzielił po skończeniu onego, błogo- j 
sławieństwo P r z e n a j ś w i ę t s z y m  SAKRAMENTEM. Na- ] 
stępnie w podobnym jak poprzednio porządku, odnie
siony został przez Celebrującego N- SAKRAM ENT do 
Ołtarza boczuego, zkąd wzięty został dla pomieszczenia 
Go po-nad Grobem ZBAWICIELA.

Ogodz: 9ej wieczorem, obchód R ezurekcji odbyty zo
stał t  całą uroczystością w Kościele Parafjalnym XX. 
Bazyljanów  przy ulicy Miodowej, gdzie celebrował, W. 
JX . Boniewa ki. j

O godzinie l i t e j  ozwały się dzwony z wieżyc Kościoła 
Katedralnego Prawosławnego NN.TRÓJCY, zwiastując 
mieszkańcom obchód Z m a r t w y c h w s t a n ia  PAŃSKIEGO 
w tymże Kościele. Odgłos tych dzwonów, poprzedziła 
salwa z działa w Cytadeli! Alexandrowskiej, i wkrótce 
Przybytek Pański licznie napełniony został. Powtórny 
odgłos działa rozległ się ogodz: H e j ,  a trzeci o U  i pół i 
w nocy. W ciągu zaś całego Nabożeństwa, celebrowa
nego przez Najprzewielebniejszego A rsenjusza  Arcy- 
Biskupa W arszawskiego  i Nowogeorgiemskiego, usta
nowiona liczba strzałów brzmiała nieustannie. Na Na
bożeństwie tern znajdował się JO. F e l d m a r s z a ł e k  Xią- 
żę W arszaw ski N a m ie s t n i k  Królestwa. W Kościele ze
brały się wszyslkie znakomite osoby tak wojskowe ja
ko i cywilne, i Obywatele miasta; a gdy obrzęd religijny j 
ukończony został, Najprzewielebniejszy Arcy-Biskup, 
przyjmował u siebie powitanie z Alellują, z okoliczności 
Z m a r t w y c h w s t a n ia  PAŃSKIEGO. W tymże samym celu 
i z tego powodu, wszyscy po północy udali się na po- 

'koje zamkowe, gdzie JO. F e l d m a r s z a ł e k  X iążęW ar-  
azawski, raczył ich przyjmować.— Dodać tu winniśmy, 
iż z podobną jak powyżej uroczystością, odprawiane 
były w tym Kościele Nabożeństwa w ciągu upłynione- 
go W ielkiego Tygodnia; w czasie których Najprzewie- 
leboiejszy Arsenjusz, w dniu Wielko-Czwartkowym, 
dopełnił ceremonji obmycia nóg 12stu duchownym, 
wyobrażającym l i s t u  Apostołów. Nadto, w W ielki Pią. 
tek  o godzinie 3 z południa, nastąpił obrzęd grobowy, 
przy którym Najprzewielebniejszy Arcy-Biskup miał 
Stosowną naukę; a dnia J8*10 w św ię
to Z m a r t w y c h w s t a n ia  PAŃSKIEGO, odprawił uroczy
ste Nabożeństwo.

Zaledwie ukazał się brzask jutrzenki onegdaj, już po 
wielu p a r a f i a l n y c h  Kościołach jak P. MARJI, Ś. K r z y 
ż a ,  Ś. Alexandra, S. K a r o l a  Boromeusza, w Kościół
ku W arsz: Tow: Dobr: i innych w W arszaw ie, oraz 
w Kościele Loretańskim  na Pradze, odprawione zo
stały Nabożeństwa Rezurekcyjne.

Onegdaj jako w pierwszy dzień Z m a r t w y c h w s t a n i a  

PAŃSKIEGO, wszystkie  Ołtarze powróciły do właści-
I
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I  wej ozdoby, której ich pozbawiono w dniach ogólnej ża- 
1  łoby. Wielo bardzo pobożnych przystępowało do Ko-
■  MCNJl Śtej, a M*zę Wielką w Kościele Archi-Katedral- 
I  nym i Metropolitalnym Śgo J a n a ,  celebrował J W. JX . I  Bigkup Fijałkowski; zaś wczoraj JW . JX . Prałat Bia-
■  łobrzeski, a kazał w dniu wczorajszym W. JX. Jan  |  Bogdan.
I  W czoraj jak zwykle zwyczajem corocznym obchodzo- 
I  n y był Emaus, czyli Pamiątka cudownego ukazania się 
I  CHRYSTUSA dwom uczniom. Na Odpust ten, w Koście- 
I  le Braci M iłosierdzia  ( 0 0 .  Bonifratrów) zebrało się I mnóstwo pobożnych, assystując tak na Summie jako 
I  Nieszporach, Kazaniach i Procesjach.

I Pamiątka Z m a r t w y c h w s t a n i a  PAŃSKIEGO, obcho- I dzouą była i po za m uram i Przybytków P a ń s k i c h ;  a gdy 
I  wesołe Aleluja  rozległo się do świecie, przystąpiono do I pożywania darów BOŻYCH zwanych swięconem. Nie I mówimy już tu o tych, które dłonie zamożue do wysta- 
I  wności podniosły, ale o tych szczególniej, które te sa- I me dłonie, przygotowały dla braci w CHRYSTUSIE, I dla biednych. Rzadko też zaiste uroczystszego i wspa- I uialszego widoku nad ten, który o godzinie 10 rano, 
1  przedstawiała sala w Gmachu Warszawskiego Towarzy- 
|  stwa Dobroczynności. Pięćset bowiem blizko osób, tak I starców płci obiej obarczonych wiekiem, jako i dzia- 
I  twy sierot, oczekiwało na przystąpienie do pożywania 
I  święconego daru. Cały dół sali zajęli starcy których
■  było mężczyzn 101, kobiet 229, czyli razem 330; z po-
■  między tych najstarsze wiekiem kobiety : Elżbieta To
rn polska  lat 94, i Maryanna Szupolska, lat 92; zaś 
I  z mężczyzn: Jan Chrzanowski, lat 88, i Andrzej Jan- I kiew icz  lat 83. Na galerji zebrane były sieroty, ocze- 
I  kując na zbliżenie się do stołów, skoro wiek sędziwy I ustąpi im miejsca. Z sierot tych najmłodszą była I z dziewczynek Paulina Czaban, a z chłopczyków Wa- I wrzyniec Chłopecki, oboje po lat 4 wieku mający. I Gdy już W. JX . Bogdan, poświęcił dary, wówczas za- I brał głos i wskazał w swej pięknej i treściwej prtemo- I  wie do biednych, jak wielka pamiątka przywiązaną jest I do dnia Z m a r t w y c h w s t a n i a  PAŃSKIEGO, i jak kochac I należy tych wszystkich, którzy uważając biedaków za I braci w CHRYSTUSIE, i szanując niedolę, zamienili B ów gmach dobroczynności w miejsce, o którem słu- I sznie dziś powiedzieć należy: »Tu nie ma uieszczęśli- I wych, a są tylko ubodzy.”  W końcu wymowny Ka- I płan poruczył ich modlitwom wszystkich tak obecnych 
1  jak nieobecnych ich dobrodziejów, jakoteż i tycb, któ- H rych BÓG, do swojej już powołał chwały. Na te sło- 
B preysztdł każdemu ua myśl obraz szaoowoej i 
1  hojnej Protektorki Towarzystwa, ś. p. Zofji Hrabi- 
1  ny Ożarowskiej, Małżonki JW . Prezesa tegoż Towa-
■ rzystwe, tak szczodrze corocznie przykładających się do
■  uświęcenia chwili ZM A RTW Y CH W STA NIA  PAŃSKIEGO, 
gj udzielaniem darów święconych dla biednych. Nastę- 
B pnie obecne osoby, już Protektorki, już Vice-Prote- 
I  ktorki i Opiekunki, a miauowicie J JW W . i W W. Se- 
1  natorowa Kurnatowska, R óia Hr: Zamoyska, Ignacja
■  U yslakowska, Burgerowa, Z acharkitw icz  i Marja 
B Batcicz, wraz z Siostrami Miłosierdzia, przystąpiły do
■  podziału darów,obsługując,otaczających 8toły, ubogich, 
fl i znajdując pomoc w Członkach Towarzystwa, pomiędzy

. ..

któremi znajdował się taaże JW . X. Puslow ski Vice- 
Prezes Warszawskiego Towarzystwa Dobroczynności, 
o razJW . Hrabia Seweryn U ruski Prezes administracji 
ogóluej i inni. Tak uświęcono ten pamiętny dzień, roz
poczynając go podziałem darów z biednemi, i kto wie 
czy ta jedna, a ubogim poświęcona chwila, nie uależała 
do najpiękniejszych i najwznioślejszych, jakie w ciągu 
świąt przesunęły się przed oczyma każdego.

Podobnie uroczysty i rzewny widok, ponowił się g  
wczoraj w domu sierot na Nowym-Stciocie, gdzie ró- fj 
wnież dłoń dobroczynna osłaniając sierotki opieką | f  
swoją, zaopatrzyła je chętnie we wszystko, co dla u- g  
pamiętoienia doia tego, okazało się potrzebnem. Tu I  
święcił dary W. JX . Żm ijew ski, i przy tej sposobności I  
przemówił do dziatwy, która Chętnie słuchała znanego g  
jej głosu, i tylekroć razy przemawiającego do niej I  
w duchu religijnym. Podziałem darów zajęły się także R 
Opiekuuki Warsz:Tow: Dóbr:, jako to :  J JW W . i W W. 
H rabina Augustowa Potocka, Julja Pusłowska, Igna
cja M ysłakowska  i Marja Rawicz; oraz Członkowie 
W arsi:  Tow: Dobr:, a między temi i JW . Puslowski 
Vice-PrezeS Towarzystwa.

J. X. W. Xiążę H e r m a n  Sasko- W ejmarski, który j  

jeź iz ił  do Petersburga, złożyć NAJJAŚNIEJSZEMU 
CESARZOWI, od N. Króla W irtembergskiego, pisma 
spółubolewania z powodu skonu Wiekopomnej pamięci 
C e s a r z a  M i k o ł a j a  Igo, i powinszowania wstąpienia ua 
T ron JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, przybywszy do W ar
szaw y  w  powrocie Swoim z Petersburga, w  duiu 7 b. 
m .  w y j e c h a ł  w  dalszą drogę do S tu ttgardu . J. X .  W.
Xiążę H e r m a n , jest Pułkownikiem Dowódzcą Gwardji 
konnej wojsk W irtembergskich, a Synem młodszym 
J .X .  W. Xięcia B e r n a r d a  Sasko- Weimarskiego, Jeue- 
nerała wojsk Niderlandzkich, byłego Dowódzcy Na
czelnego tychże wojsk wosadach Niderlandzkich  w /n -  
dyach. i

JO. Xiążę Otton Fryderyk to n  Schdnburg-W  Olden
burg, przybył z Drezna do W arszaw y.

JW . Bartolom iej ls zy ,  Jenerał-Lejtoant, przyjechał 
z Brześcia Litewskiego.

JW . Jenerał-Lejtoant Dick, Naczelnik 3ciej dywizji 
pieszej, przybył z Kielc do W arszawy.

J W .H r :  Heyden, Jenerał-Adjutaot JEGO CESAR
SKIEJ MOŚCI, Vice-Admirał floty, wyjechał do Pe
tersburga.

Parostatek Osobowy Nr 2 Wisła, rozpocznie jazdę 
między W arszaw ą  a Nową A lexandrjq  d. 12 Kwietuia 
to jest we Czwartek. Przystań osobowa w W arszaw ie  
poniżej Nowego Z ja zd u . Wyjazd iW a rsza w y  co 
Czwartek  i co Poniedziałek  o godz: 71/* z raDa. W a
runki jazdy te same jak w zeszłym roku.

W Zbiorach Petersburgskich, znajduje się tak zwana 
Olbrzymia bryła  złota, która d. 26 Października 1842 
r. znalezioną została ua rozgraniczu obu sławnych po 
kładów złota w Carewo-Nikołajewsku  i w Caretco- 
Alexandrowsku. Bryła ta waży 2 pudy i 7 funtów (36 
killogramów). Zokoliczności znalezienia obecuie w Ca- 
laveras County (w Kalifornji), nadzwyczajnej wielko
ści bryły'złota, przypominają pod względem wagi wszy
stkie gdziekolwiek się znajdują, a z tego powodu nie 
pominięto i owej ze zbiorów Hossyjskich. Zdaje się
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jednak, że bryła * Calaveras, przejdzie wszystkie pod 
Względem wielkości swojej, albowiem waży 160 fan
tów, z których prócz 15 fantów kwarcu, reszta najczy
ściejsze złoto. Tym sposobem bryła ta jest dziesięć razy 
większa od owej. którą znaleziono w Sonora dnia l«o  
Marca 1853 r., i która ważyła tylko 247 uncji. Do cza
su znalezienia owej osobliwości Calawerskie), uważa- 

' no za Dajwiększą z brył znajdowanych w Sowym -Swie- 
I cie tę którą znaleziono 20  Czerwca 1502 r. na wyspie 

Haiti, w pobliżu przylądka Enganno, ważącą jedną 
i arobę i 7 fantów, czyli 32  fanty hiszpańskie  (15 killo- 
i gramów), wartość jej wynosiła 2 ,500 funtów szterlio- 

gów, czyli około 50,000  dukatów. Bryłę z Calaveras, 
pięciu szczęśliwych znalazców sprzedali jednemu Ame
rykaninowi za 40,000 dolarów; będzie ona przywiezio
n ą  przez niego do Europy, i znajdować się będzie na 
tegorocznej wielkiej wystawie w P aryżu.

Dwaj Doktorowie francuzoy  PP. Blanchet i Houdin, 
którzy długo poświęcali się badaniu przyczyn głuchoty 
j niemówieoia, doszli w tych czasach do nadzwyczaj
nych wypadków, wyleczywszy w ciągu zimy dwoje 
dziatek od urodzenia glucho-niemych. Jest to nader wa
żny w dziejach medycyny fakt, a dla ludzkości jeden 
z najpożyteczniejszych. ,

Czyniąc niegdyś wzmiankę o polowaniu z sokołami, 
musieliśmy odsyłać Czytelników do nadzwyczaj dawnych 
w tym rodzaju dziełek, które niemal zupełnie już wy
czerpane po xięgarniach zostały. Dziś przeto pospie
szamy donieść, że znany światu literackiemu Kazimierz 
Hr: W odzicki, przygotował już do d ru k u : Historję So- 
kolnictwa w Polsce, która obejmię jedoocześnie spo
sób łowienia i karmienia ptaków, niemiej spis dokła
dny wszystkich gatunków, mogących być do tych ło 
wów użytemi.

Ze wszystkich zastosowań elektro-ohemji, najśmiel
szym i najużyteczniejszym okazał się wynalazek PP. 
Andrzeja Poey i Maurycego Vergnes, zależący na wy
dobyciu z ciała ludzkiego zabójczych części rozmaitych 
metalów, które człowiek przez używanie m erkurjuszu , 
lub innych mineralnych lekarstw, albo przez roboty 
około kopalń, nagromadza w sobie. Pan Poey bierze 
takiego olowiannego lub m erkurjuszowego  pacjenta, 
i.wsadza go w metalową wannę niemająeą styczności 
z ziemią, i za pomocą wiadomych mu środków, wydo
bywa z niego jakby z drugiej K alifornji, złoto, srebro 

; i merkurjusz. Na jednem z doświadczeń po dokonaniu 
podobnej operacji z takim pacjeutem, i po wyjściu j e 
go z wanoy, w ciągu trzech minut, ujrzano w tejże 
wannie sformowaną świecącą kulkę m erkurjuszu , 

l«ą średnicy 7“  milimetra. Innym znowu r a 
zem otrzymano aż dwie kulki ołowiu, które można 
było gołem okiem dojrzeć. Wypadki te przedstawio
ne już zostały Akademji Paryzkiej, i zyskały jej po- 

| klask.
Jedna z zajmujących i odznaczających się dowcipem 

■ powieści p. o ; N iedźw iedź , drukowana w tłómaczeniu 
polskiern w M agazynie Mód, już ukończoną została. 
Obecnie słyszeliśmy, iż jedna z osób płci pięknej, wy
kończywszy mały, ale pełen elegancji i treści obrazek, 
zeszkicowauy z scen życia ludzkiego, i na tle roiejaco- 
wem osnuty, powzięła zamiar ogłoszenia go drukiem, 

i także w pomienionem piśmie, t. j. w M agazynie Mód.

Jak prędko i czy rzeczywiście zamiar ten przyprowadzi II 
do skutku, nie wiemy, chociaż w rzeczy ssmej byłoby 
to bardzo pożądanem, albowiem Magazyn Mód, znaj
dując się w ręku po większej części młodych Czytelni
czek, tem łatwiej utrzyma swe dotychczasowe wzięcie, 
im bardziej odpowiadać będzie ich żądaniom, przez za
mieszczanie podobnych utworów. Zresztą, taka j e s t ! 
forma wszystkich bez wyjątku i zagranicznych pism 
tego rodzaju, które obok wskazówki i opisów pod wzglę
dem najświeższych zmian lub nowości w modzie; obok 
ryciu, któremi i wspomniouy M agazyn Mód nie prze
staje aię odznaczać, zaopatrując się zawsze w najpier- 
wsze zagraniczne odbicia; otwierać także zwykły swe 
kolumny i dla literatury pięknej.

Xięgarnia Bernstejna  przy ulicy Miodowej Nro 483, 
otrzymała następujące now ości: B ujn ick iego : Stara  
Panna, powieść współczesna, 1 tom, rs.  1 k. 50. Do
łęga , Gwiazda, xiążka składana, 3 tomy, rs. 5 k. 40. 
Garbulek na dożynkach  czyli wesoły wieczór z tańca
mi i sztukami, 1 tem, rs. 1. Groza, Obrazki U kraiń
skie, 1 tom, kop: 75. Kabała  z odpowiedzi wirujących 
stołów i tabliczek, 1 tom, kop: 30. Kraszewskiego : 
D jabeł, powieść z czasów S ta n :-Augusta, 2  tomy, rs.
3 kop: 30. R eszta  rękopismu  Jana-C hryzostow a P a
ska, przez S tan:-Aug: Lachowicza, edycja now a z 6 c ią  
ryc inam i,  1 tom , rs . 3 k. 50. S tru tyńsk iego : Miscel
lanea, 1 tom, rs .  1.

Marzec r. b. przy nizkim stanie barometru, był nie- 
pogodny, wilgotny, w deszcz i śnieg nadzwyczaj obfity; 
w pierwszej połowie chłoduy, w drogiej ciepły, w ogó
le o 0 ,2  stop: R. zimniejszy niż zwykle. Średnia tem
peratura całego miesiąca jest ciepła 0 ,2 2  stop: R., naj
większe ciepło dochodziło 9,3 stop: R. d. 25  po połu- 
łudniu; największe zimno 13,5 stop: R. d. 1 z rana. 
Najcieplejsze dni były: 4 , 2 3 , 2 5 , 2 6 ;  najzimniejsze: 
1, 2, 11, 12, 13. Średnia wysokość barometru miesię
czna jest 27 cali 5,82 lin: par:, o 2 ,3  lin: par: mniejsza 
niż zwykle. Wyjąwszy ostatńi dzień miesiąca, który 
był pogodny, w innych dniach prawie co dzień deszcz 
albo śnieg padał, w skutku tego ilość wody spadłej 
z deszczu i śniegu, jest przeszło dwa razy większa uiz 
w stanie średnim. Dni pogodnych było 1, na pół-po- 
godoych 3, pochmurnych 27, dni deszczu 14,  ̂ śniegu 
14, gradu 1, mgły 4, wichrów 4, panujący wiatr był 
zachodni. Wilgotuość powietrza średnia miesięczna 
jest 90,7 na 100, o 3 setne większa od normalnej.  Ilość 
wody z deszczu i śoiegu wynosi co do wysokości *4,11 
lin: par:, o 26 ,42 lin: par: więcej niż zwykle. Dnia l  
pokazały się plamy na Słońcu , a d. 25 o godz: o fz  wie
czór, świetna tęcza  podwójna błyszczała.

Środek  na odmrożenie, udzielił jeden Obywatel k r a 
jow y; obecnie Dzień: Warsz:, nas tęp u jący :  » P o  uży
ciu herbaty  chińskiej, jaU egobądz  g a tu n k u ,  pozostałe 
w im b ry k u  liście, k tóre  się zw ykle  w yrzuca ,  są  tem 
zbBwienoem lekarstw em . Okłada się n iem i na noc część 
c iała  odm rożoną letnio^ i obw ija  p łó tnem . T rzy  lub 
cztero-krotne pow tórzenie  tego o k ład an ia  dostatecznem 
je s t  do zupełnego wyleczenia naw et d ługo  zan ie d b an e 
go odmrożenia .  W większych  wszakże uszkodzeniach, 
dobrze jest moczyć członki odm rożone  w rozpuszczonej 
wodą ciepłej herbacie ,  a potem tąż w odą wraz * liścia- 
mi ob łożyć .”



Gazety zagraniczne donoszą, że w Paryżu  umarła 
w tych dniach Hrabina Nugent, Małżonka Magnata 
W ęgiersk iego , Xięcia Rzymskiego  i Feldmarszałka 
Wojak A ustrjackich , Hrabiego Lival Nugent. Joanna 
z Xiążet H iario-Sfarza, Hrabina Nugent, Dama Orde
ru  K rzyża  gw iaździstego  i Dama Pałacowa Dworu 
Austrjackiego, była jedyną Córką i dziedziczką Rafae
la Xięcia Riario-Sforza, z Xiężuiczki B eatryxy, trze
ciej Córki Królewicza P ranciszka-X aw eregoX ięcia<Sfl- 
skiego  i Małżonki jego, Klary Hrabianki Spinucci; a 
Wnuczką Augusta I I I  go Sasa  i M arji-Józefy  Austrja- 
czki. Przed laty kilkunastu Hrabina Nugent, gościła 
w W arszawie  przez dui kilka. Zmarła była spokre
wnioną z kilku rodzinami zuakomitemi w kraju tutej
szym.

Wczoraj na smętarzu Powązkowskim  pochowano 
zwłoki ś. p. Jana-Rantego W ittm an, b. Inspektora Szkół,

I ostatnio Em eryta ,  który przeżywszy la t57 ,  życie zakoń
czył.

Salomon Hellwig, Fabrykant wyrobów jedwabnych, 
po ciężkiej słabości, w dniu 7 b. m. rozstał się z tym  
światem. Pozostały Bratunek, zaprasza Krewnych, 

[Przyjaciół i Znajomych, na exportację zwłok, dziś o 
godzinie 3ciej po południu, z domu N° 2214 przy ulicy 
Pokornej, na smętarz Ewangelicko-Augsburgski, od 
być się mającą.

JW . Hrabina Augustowa Potocka, zebrała pod czas 
kwesty przy grobie ZBAWICIELA rsr. 722 kop. 537* 
(zł. 4 ,816 gr. 27); JW . H rabina Hermaocja Uruska, 
rsr. 437 k. 5972 (zł. 2 ,917 gr. 9j.  O dalszych skutkach 
kwesty doniesiemy później.

I  wystawnie i wspaniało co się nazywa, odbyły się 
święcone w c ią g u  dwóch dni ubiegłych. Z tycb li
czniejsze były w domu JJ  W W. H rabiostw a: Augustów 
Potockich, S tan ish :  Kossakowskich, Małachowskich, 
Adamostwa Krasińskich, a w dniu wczorajszym u JO. 
Xiężnej D om iniko^ej  R adziw ilłow ej, i Hrśbiostwa 
Andrzejostwa Zamoyskich. —  Na wystawnych sto
łach, obok nader skromnego baranka  z chorągiew
ką, rozpierały się. choć szerokie ale kształtne i proste 
jakby trzciny baby, (co bardzo rzadko nieświęconym 
się zdarza), tu zoowu olbrzymie głowizny odyńców  i 
swojskich ich współzawodników, z towarzyszeniem 
szynek i kiełbas; dalej mazury, pełne słodyczy torty i 
sążniste placki, które zbiwszy do kupy, możnaby się 
na nich jak na jakiej tratwie puszczać na wodę. Nikt 
nikogo nie zapraszał,  ani V* zamawiał,  a wszędzie by- 
Id pełno goszczących, bo podzielenie się święconem 
jajkiem, to obowiązek każdego z przyjaciół, lub do
brych znajomych, to okazanie współczucia domowi, 
którego progi w tym dniu ogólnej dlaChrześcjaóstwa pa
miątki, zamierzamy przestąpić. W ietkuhoc tegoroczna 
zeszła się razem tak podług starego jiik nowego kalen
darza, to też we wszystkich domach obchodzono ją

I
 wspólnie, zamieniając wzajemnie między sobą życzenia, 
przy dzieleniu się święconem jajkiem.

D ra itta tP iąty Akt, j .  Korzeniowskiego, który jak to 
donieśliśmy, przełożony został na język niemiecki, da
ny był P° ra?‘ P'.e r '*®*7 w Teatrze W ielkim  w W arsza
wie, d. 1 Stycznia 18-38 r. dziele tern, Gazeta Po
ranna, Muzeum Domowe i inne pisma ówczesne, za
mieściły recenzje-
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Wczoraj złożono w Redakcji Kurjera  od J. G. oa lu- 
tencję ś. p. P elagji G. rs. 10, do rozdzielenia1 pomiędzy 
biednych i wdowy, a m ianow icie : dla wdowy Z. wprost 
Zamku, rs. 1; dla wdowy Borowe: rs. | ;  dla wdowy 
Frie: rs. 1; dla Zofji Suchońskiej przy ulicy Zielnej 
Nro 1428 rs. 1; dla kaleki Wilhelma M. na Nowolipiu 
rs. 1 j* dla wdowy God: rs. 1; dla wdowy Kęp: rs. 1; dla 
Kako: rs: 1; dla rodziny Jask: rs. 1, i dis Agnieszki K. 
na Starem-Mieście! Nro 41 rs. 1.— Od L. S. rs. I dla 
wdowy Zw olskiej przy ulicy Gołębiej N° 177.—  Od M.
O. kop: 30 dla biednej chorej kobiety przy uli: Nalewki 
pod Nr 2250, u szewca; kop: 30 dla wdowy Tekli Mo:, 
i kop: 40 dla Z w olskiej.—  Od W. paczkę szarpi dla 
Warsz: Tow: Dobroczynności.

Prace przygotowawcze około dalszej budowy domów 
w r .  z. wznoszonych, już się rozpoczęły. Między innemi 
stosy cegieł, podrzucane były, na piętra nowego gmachu 
Władz Tow: Kredyto: Ziemskiego.

W ywzajemuiając się za jałmużny składane przez 
dziatki ob tace K westarek, uiektore z zacnych Dam kwe
stujących, obdarzały je obrazkami Świętemi. Będzie to 
dla tycb dziatek miła pamiątka. <

W miejsce powinszować Świąt W ielkanocnych, JW. 
Jenerał-Lejtnaot, Senator White z Córką, złożył w Re
dakcji Kurjera  rs. 3 dla Domu Starców Gminy E w an
gelickiej.

Most na n eceW iśle  w tern samem miejscu gdzie 
istniał w ostatnich cz.asacb, już stanął, i w W ielką So
botę już przechodzono po nim.

T e rm in  d rugo -k w arta lny ch  tegorocznych  rum acji ,  
przypadł bardzo nie w porę; musiano bowiem przeno
sić się albo w Wielki Tydzień, albo czynność tę do dnia 
dzisiejszego pozostawić. |

Liczne stada dzikich gęsi, przelatywały w końcu ze
szłego tygodnia po-nad miastem. Z ich lotu dość niskie
go, wnosić należy, że górne warstwy atmosfery jeszcze 
są  zimne. ’

Pamiętnika Sztu k  Pięknych, wydawanego pod k ie 
runkiem Bolesława Podczaszyńskiego, w yszła  Część 
l  tomu 2go, czyli ogólnego zbioru zeszyt 4ty z kolei; 
któreu szao: prenumeratorowie odebrać mogą za okaza
niem biletu przedpłaty, u osób, które się łaskawie ra
czyły trudnić zbieraniem prenumeraty; oraz u W yda
wcy i nakładcy Pam iętnika, B. Podczaszyńskiego, Sta- 
re-Miasto Nr 59. Część następna wyjdzie Igo Czerw
ca r. b. Prenumeratę na tom 2gi przyjmują także wszy
stkie krajowe i zagraniczne xięgarnie; w W arszaw ie  za 
tom cały po r s .2  k. 25, na prowincji i zagranicami, po 
rs.  2 k. 70.

Wczoraj kilka razy w ciągu dnia grad  i śnieg  dość 
obfite, były tu mniej miłym dyngusem.

W tych dniach wyszły z druku Gawędy i notatki z po
dróży  przez Oskara Platt. Główny s y a(j ieg0 jedno
tomowego dziełka, jest w xięgarui P. R. Friedleina, a 
cena jego kop. 60.

pan L . Kuhajewski, który jeszcze w r .  1845, odkrył 
sposób podzielenia kąta geometrycznego  na trzy  równe 
części, w liście do Gaz: Codi:, donosi oodkryciu roz
wiązania kilku innych równie ważnych zaduń geome
trycznych, a między in n e m i: że rozwartości kątów są  
w stosunku lin ji prostych.
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Na ostatnich targach W arszaw skich  i Pragskich, 
płacono: żyta  czetwert rs. 10 kop: 9, pszenicy  rs. 13 
top :  28, siana  furę jednokonna od rs. 3 kop: 75 do rs.  
5 kop: 25, siana  furę parokonna od rs. 6 kop: 45 do 
rs. 7 kop: 65, słomy furę * » yczajoą od rs.  2  kop: 40 
do rs. 3 kop: 90, masła  pod rs. 8 k. 40; słoniny  pud 
rs. 5  b. 80, kartofli czetwert rs. 4  k. 67.

W  up ły n io n y m  tygodniu, sprowadzono do W arsza
wy, (oprócz tego co w spichrzach znajduje się), żyta  
czetwerti 80, pszenicy  czetwerti 100, owsa czetw: 50, 
kaszy  jęczm iennej czet: 95, kartofli czetwerti 68, sia
na  pudów 10,150, słom y  pudów 5,270.

(A. n.) »Mości Panie Kurjerze! Adelka, Połcia \ Bi- 
nia, idąc za przykładem: Olesi, Józi i Wikci, Nro 89 
Kurjerka, przesyłają ci rubli trzy, przeznaczając wyłą- 
c z o i e  na korzyść Domu Schronienia Opieki N. M  AR J1  P., 
z dziennej ja łmużny utrzymującego się.

Doktor Dubarle, wyjechał do R adzynia.

A m eryka .—  Z wysp Sandwich  donoszą, że nowy 
Król mianował swych Ministrów; z mowy przezeń mia- 
uej wnioskują, że nie przystanie na sprzedaż wysp S ta 
nom Zjednoczonym. (Ind: Belge).

Anglja. —  Przypuszczają powszechnie, że w nowym 
budżecie, który Parlamentowi w dniu 20 b. m. przed
stawi Kanclerz Izby Skarbowej, zamieszczanym będzie 
projekt pożyczki, bez której się dotąd rząd obchodził; 
wydatki bowiem, według ostatnich wykazów, przewyż
szają dochody o 4 miljouy fuut: szterl:, jakkolwiek po
datki, dochodowy i inne, podniesiono o ile można. 
Times także zaczyna rząd do pożyczki nakłaniać. —  
W ostatnim miesiącu, w armji i na flocie zdarzyło się 
646 wypadków dezercji. — Stronnictwo torysowskie  
reorganizować się zaczyna; część jego zoaczoa oddziela 
się od starych torysów. i gotowa jest połączyć się 
z peelistami. —  Z IndjiW schodnich  donoszą, że rząd 
tameczny myśli o Wcieleniu bardzo bogatego Króle
stwa Ud (Oude), liczącego do 24,000 mil kw: ang: roz
ległości. Ciągłe rozruchy i anarcbja tam panująca, są 
tego powodem.—  Z Hong-Kong piszą pod dniem 15 
Lutego, że powstańcy chińscy w końcu Stycznia zabrali 
twierdze nad Tygrem, a wioski z obu stron rzeki splon- 
drowali. W dniu 22 Stycznia uderzyli w 500 czółuach 
na twierdzę rogatkową, ale napróżno. Obie strony do
puszczają się niesłychanych okrucieństw. (N. Pr:Ztg).

A u s t r i a . —  Rząd prowadzi układy z  domem R otszyld  
o wydzierżawienie kolei żelaznych rządowych włoskich; 
układ ten ma być podobny do zawartego poprzednio co 
do kolei węgierskich  zkom paoją francuzko-austryja- 
c k q —  'WeLwowie spodziewają się odwiedzin Cesarza. 
(SchI: Ztg.)

Dnia 31 z. m. rozstał się z tym światem Doktor Ja- 
kób Rappaport, w 83cim roku życia. Sędziwy starzec 
pochowany został d. Igo b. m. we Lwowie, gdzie miej
scowi mieszkańcy, oceuiając jego zasługi publiczne i 
osobiste przymioty, tłumnie się zebrali dla oddania mu 
ostatniej posługu

F ra n c ja . P a r y ż Ą  K w ietnia.— Ciało Prawodawcze 
dziś zatwierdziło kilka projektów praw interesu miej

scowego. Zatwierdzouoteż projekt prawa nakładającego

podatek od psów; rozprawy były zabawne wielce. Spra
wozdawca wykazał, że Francja  żywi 3 roiljooy psów, 
j że na skutek nowego prawa z miljou icb śmierci ule
gnie. P. Richmont przedstawił sprawozdanie budżetu. 
Ponieważ wiele czasu na rozbiór prawa podobnego po
trzeba, sądzą zatem, że posiedzenia priedłużonemi 
znowu będą do 20go lub 26go b .m .—  Projekt prawa 
o- nałożeniu podatku miejskiego w P aryżu  od powo
zów i koni, złe zyskał przyjęcie po biurach; na sie
dmiu komisarzy, pięciu jest mu przeciwnych; sądzą z te
go powodu, że rząd projekt ów cofnie. Podatek ten 
pobieranym byłby od 7,006 powozów i 10,000 koni, 
służących wyłączuie do przewożenia osób. Powozy 
perokouue miały płacić 60 fr., jednokonne 40, konie 
wierzchowe 30 franków. W ogóle Izba sarkać zaczyna 
na przeciążanie kraju coraz nowemi podatkami. P ro
jekt prawa o municypalności onegdaj zatwierdzonym 
został; projekt o pożyczce z 60 miljonów fr. zaciągnąć 
się mającej przez miasto Paryż, lepiej będzie przyję
tym jak sądzono z ra z u .— W ciągu ostatniego tygodnia 
aresztowano tu z powodów politycznych do 200 osób; 
przez miesiąc miniony przeszło 50  osób skazano na ka
ry za obrazę majestatu i spiski.— Monitor ogłosił skład 
komissji kierującej domami przytułku dla robotników 
rekonwalescentów i kalek. Tenże sam organ donosi, że 
pod nieobecność Ministra spraw zagranicznych, Paua 
Drouin deLhuys, zastępować go będzie P. Thoueenel 
Naczelnik wydziału wministerjumsprawzagranicznych. 
—  P. Guizot jako naczelnik Akademji znowu musiał się 
udać do Tuileries z powodu wyboru P. Ponsard. Cesarz 
bardzo długo zatrzymał na rozmowie tego znakomitego 
męża stanu (Ind: Belge).

H i S Z P A N JA .—  Z M adrytu  smntoe dochodzą wiado
mości, wzburzenie umysłów wielkie, w Kortezacb sce
ny gwałtowne, kłótnie, rozdwojenie, w handlu upadek, 
w publiczności obawa rozruchów. vv dniu 27 już spo
dziewano się wieczorem sceq krwawych, spokojnie je
dnak noc przeszła równie jak dwa doi uastępoe. W  Kor- 
tezach w dniu 30 przyszło do rozpraw bardzo gwałto
wnych i dramatycznych z powodu projektu prawa 
zabraniającego milicji narodowej zbierać się dla narady 
nad sprawami kraju. Milicja z tego projektu prawa jest 
bardzo niezadowoloną, a niechętni to niezadowolenie 
podniecają. Ministrowie w zgodzie najzupełniejszej zo
stając, postanowili projekt euergiczoie przeprowadzić, 
by raz położyć koniec burzliwym manifestacjom. O wy
buchach kar li stows kich pogłoski ucichły; stronnictwo 
to jednak spiskuje w tajemnicy. Zdaje się, że spo- 
kojność utrzymaną została w Madrycie, albowiem tele
graf nic nie doniósł nowego, (lud: Bel:).

N iemcy.—  W roku  przyszłym  Uniwersytet w Greif- 
sw ald, obchodzić będzie 400-letn i jub ileu sz  sw ego zało
żen ia . (Neue Pr: Ztgj.

W łochy.— W Turynie obawiają się przesilenia m i- 
nisterjalnego; Senat przeciwnym się zdaje projektowi 
prawa o klasztorach. Sądzą jednak, że gabinet uniknie 
rozwiązania, mianując znaczną liczbę nowych Senato
rów. —  Tj powodu Świąt, posiedzenia Izb Turyń- 
skich  na czas jakiś odroczonemi będą.— Na ostatnim 
Ronsystorzu w Rzym ie  P apież nie mianował żadnego 
Kardynała. (Ind: Bel:).
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R o z m a i to ś c i .—  U b ió r Montenegrynek, ma w sobie 
coś os der właściwego. Biedoiejsza klassa oosi tylko 
długą koszulę * przepaską, wełuiany fartuszek, i tak 
zwaną itruhc, u zamożniejszych można rozrdżoić ko
biety, dorosłe dziewice i młode dziewczęta, po ubraniu 
głowy. Kobiety zamężne nakrywają płasko zapletany 
włos, chustą dzierganą po rogach kolorową wełoą. 
Dziewice noszą pod tern czerwone czapeczki, obwieszo
ne monetami i podcinane u góry szpilką z metalową 
główką. Młode zaś dziewczęta noszą tylko czerwone 
czapeczki. Panny Młode zasadzają na głowę rodzaj ple
cionej korony, okrytej nakształt łusek monetami; po 
bokach wiszą na rnałyćh łańcuszkach metalowych, słoń
ce, xiężyc i gwiazdy, lub wplecione są do dwóch dłu
gich warkoczy, zwieszających z przodu, i brzęczą przy 
każdem poruszeniu jak małe dzwoneczki. W uszach 
tkwią duże obrączki metalowe, również wszystkie pal
ce u rąk są niemi obetkane, a szyję zdobi także podo
bny brzęczący klejnot. Ozdoby te, do których wielką 
przywiązują wagę, są zwykle z mosiądzu, rzadko ze 
złego srebra tureckiego , a zawsze wysadzane fałszywe- 
mi kamieniami. Panna Młoda nosi nawet po weselu tę 
koronę tak długo, dopókąd po-raz pierwszy nie zosta
nie matką, poczero rozstaje się z nią na zawsze... Oprócz 
tych błyskotek, kocha się płeć żeńska szczególnie 
w wyszytkach koszul na piersiach, na szyi i ua ręka
wach, które w istocie dziergane są z wielkim gustem 
samą wełną, niekiedy przetykane złotem. Szkoda, 
łe  wierzchnia ta koszula, sięgająca tylko do pasa, nie 
jest przeznaczona do prania,przezco wyszystkie te wkrót
ce obciągają się brudem, i tracą całą swoją piękność. 
Koszulę pod względem gustu, wprawdzie oryeDtaloego 
zawsze, można porównać śmiało z najpiękniejszemi haf
tami Paryzkiem i. Rękawy wyszywane całe, są bardzo 
szerokie, i nadają ręce kształt balonu, w którym 
gustują bardzo nasze damy. Pod tą cienką koszulą 
wierzchnią, zastępuje rodzaj grubej spódnicy, sięgają
cej aż po łydki, właściwą koszulę. Na ten pierwszy 
ubiór, przywdziewają M ontenegrynki rodzą) tuniki, 
z bardzo krótkiemi rękawami, z białej, grubej materji 
wełnianej, która tylko krojem stanu różni się cokol
wiek od wierzchniej sukni mężczyzn. Wszystko to przy
trzymuje z wierzchu szeroki skórzany pas z różuemi 
wyssytkami, i wysadzany fałszywemi kamieniami ró
żnego koloru, u którego wisi mała skrzyneczka nabija- 
jana gęsto białemi gwoździami. W tej skrzyneczce znaj
duje się, w dowód próżności kobiecej, małe zwiercia- 
dełko, nici, igły i inne drobiazgi domowe. Z jednej 
strouy wisi na sznurku klucz, z drugiej na rzemyku no
żyk składany, a pod lewą piersią częstokroć na srer 
brnym łańcuszku długi na stopę sztylet, który jednak 
rzadko kiedy widać, gdyż zakrywa go itruba, podobna 
jak o mężczyzn, tylko j ek8!!a njfC0. W wiszącej na le
wem ramieniu torbeczce, wyszywanej również koloro
wą wełną, znajdują się narzędzia do tkania, a często 
także jaja i wszelkie drobne artykuły wynoszone na 
targ. Fartuch, jest to raczej gruba zapaska wełniana, 
tkana w piękne deseoie, formy owalnej, z długiemi na 
stopę frędzlami. Pończochy są % wełny, obuwie zaś 
takie same jak u roęzczyzn— . Ostatni dziennik Bazy  
le jski zawiera następujące ogłoszenie: »Żona moja opu
ściła mnie potajemnie, i wałęsa się po Bazylei. Wzy

wam ją, by niezwłocznie powróciła do mnie, bo w p rze 
ciwnym razie.... poszukam sobie innej."

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Blochmau Je rzy  Iożen: z P e tersbu rga  u r 634; Koitkowskt W inc: 

Refer: Stanu z Borzęcina n r 625; Melas Kapi: z Lublina nr 585; Hr. 
Nirod Putko: z Pu łtuska nr 634; O rłaj Mieb: dym: Jen:- Major z Pie
k a r  nr 625. —  Cieciszewski Adam Oby: z Okrzei nr 634; Domań
ski Poruez: z Brześcia L it: nr 634; Kijewski Gust: Oby: zB łędow a 
n r 1289; Szembek Józ: Hr. z Kijowa nr 1253; W ojdę Maur: Doktór 
z Nowej A lexandrji n r 586.—  Dmochowski Frań: Ob: z Płocka nr 
603; Grodzicki Józ: Oby: z P łocka n r 411; Leszern dym: Jen:-Major 
z Lubani n r  625; Landau Samuel Kup: z Lodzi nr 1809; Paoiutln 
Miko: Pułko: z C esarstw a nr 411; Szembek Adam Hr. z Kamieńca 
Podolskiego n r 613. _

W yjech a li:  Bystrzanow ski Jan Ob: do Kielc; C zarnow ski Joz: 
Oby: do Kroczowa; Kamiński F rań : Oby: do Grodna; Lasocki Stefan 
Oby: do Ciekazyna.—  Botkiewicz K arol Oby: do Kowna;'Ciecbom- 
ski W ikt: Oby: do Gzowa; Czarnowski Marceli Oby:, i Lemański 
Sztabs-Rot: do Lublina; Szw ajkow ski Jan Ob: do Grodna.—  Alber- 
ski Oby: do K łodaw y; M ajew ski And: Oby: do Radomska; Siemens 
E rn es t-W e rn e r fabr: telegrafów  do Petersburga; W ary łk iew icz  
Lud: Sędzia do Łaszew a; W ysiekierski Boles: Oby: do W alew io.

W yjech a li koleją ie la s n ą : F le jst Kar: Kup: do W iednia; Ket- 
tenbejl Kar: Kup: do Lipska.—  D uhaut Józefina Oby; do P aryża .

W  nocy z dnia 15/27 na 16/28 Marca r . b., na trakcie  z Lublina 
do Nowej A lexandrji, skradziony został W O R E K ,  z rzeczami, 
k tó ry  by ł p rzyw iązany w  ty le  u b ryczki; w  takow ym  znajdow ały 
się następujące rzeczy : Pudło łyczkow e, w k tó rem  by ła  Salopa 
ezarna, a tłasow a, w  szerokie takież pasy, w ato w a, z zieloną jed w a
bną podszewką; W łóczka różow a i zielona; zoaczna ilość Bielizny 
męzkiej brudnej i dw a W oreczki z m ąką. U prasza się w szystkie 
osoby k tóreby  o powyższej kradzieży lub spraw cach tejże po
siadały  ja k ą  wiadom ość,ażeby z  udzieleniem takow ej zechciały się 
z g ło s ić  do W ójta  G m in y  Nowej A lexandrji Biernackiego, za co 
o trzym ają przyzw oitą nagrodę.

N a kupno, sprzedać: 1) DOBRA, z łazem  budow lanym  i 
bez, w  różnych stronach kraju; 2 ) Nieruchomości m. W arszaw y; 
3) Nieruchomości w  miastach prowincjonalnych; 4) L asy , na w łó 
ki i sztuki, mianowicie sosnowe na belki; 5) Do w ydzierżaw ie
nia, róźoe ziemskie w łasności. W iadomość w  Kantorze Cieśliń-. 
skiego, róg ulic Kapitulnej i Podw al N r 498.

JJW W . i W W . Amatorom D RZEW  O W OCO
W YCH, K R ZEW , K W IA TÓ W  i NASION, polecam 
w  wieloliczuych gatunkach, w prost z Niemiec sp ro 
wadzone, Drzewa Owocowe w yborow e,m ianow icie: 

Jab łka , Gruszki, Czereśnie, Śliw ki, Renglody, Brzoskw ioy, Mali
ny, angielski A grest i Porzeczki; ja k o te ź  w yborow e Kamelie, In
dyjskie Azalje, Rhodendrony, Róże i Gwoździki, K w iatow e rozsa
dy i Cebule, oraz kw itnące K w iaty  św ieże, wszelkiego gatunku N a
sienia w arzyw ne i włoszczyzny. —  M. H a id ,  z Tubingen, Ogro
dnik, mieszka w  Hotelu Lipskim N r 8.

V  Niżej podpisany, W łaściciel M O T E L U  W A R I S E A  
W H R I E G O ,  dwu piętrow ego, w  Suw ałkach przy ulicy g łó
wnej Petersburgskipj zw anej, exystującego, podaje do wiadomo
ści, iż pomieniony Hotel, składający  się z N rów  gościnnych 18, 
Sali resursow ej, i Lokalu odpowiedniego na handel W in i Bil- 
la rd , jest do w ynajęcia z wolnej ręk i, na czas taki, na jak i Dzier
żaw ca życzyć sobie będzie, poczynając od d. 24 Czerwca r . b. za 
cenę um iarkow aną, i pod w arunkam i umówić się mającemi. Kto 
zatem  życzyć sobie będzie w ziąść takow y w  dzierżaw ę, zg ło
sić się raczy do podpisanego, osobiście, lub teź przez korrespon- 
deocję franko.—  Abram Hozenthal.

P ięć LOSÓW do 3ej klassy^ Lot: Klas:, a mianowicie od 
N ru  10 ,966  do 70, z Kantoru Józefa M argulies, przypadkow o 
zgubione zostały; w ygrana  ja k a  paść może, praw dziw em u G ra
czowi w ypłaconą będzie.

Do miasta Poddębice w  Gub: W arsz :, Pow iecie Łęczyckim , 
potrzebnym  je s t L E R A  R B  wolno prak tykujący . Gdyby 
z W W . D oktorów , k tó ry  życzył sobie osiedlić się do w yż wspo- 
mnionego m iasta, mieć będzie od Domioium pomieszkanie stoso
w ne i drzew o na opał. Dalszą informację udzielić może A pte
karz m iejscow y za zgłoszeniem się  do.niego.



IS iTV TlX  s
C /iS Y C H  I  E I K N A D 2 S I 5 D M ,

przy wlicy K r a k i , . ~ P r * e d m , o i c je Aro 388.
Mam zaszczyt zwrócić uw ag?  wazelk.cj. W ładz tak wojskowych
jako i cywilnych, oraz W W . P f  ; na w y
rabiane ze szczególną starannością Narzędzia jakie używ aj, się 
przy Tryaogulacji, Topografji, pomiarze grantów, o.w elacj,, t. p., 
które z największą w yrabiaj, się dokładnością, po cenach jak naj
przystępniejszych. Osoby z . obrębem m. W arszawy mieszkające, 
w zunełoem we mnie zaufaniu, mogąsię udać do mu.e listownie na 
własny koszt (franko). Nadto polecam znaczny i gustowffy dobór 

I  L u n e t  Mikroskopów, Okularów, Perspektyw teatralnych, Lupek, 
W ag Aptekarskich, etc., za najprzystępniejszą o ile można cenę. 
Gustaw Gerlach, Mechanik i Optyk.

P o s z u k i w a n a  P O ł l A D H A  Cold Cream  do udelikatnie-, 
/ n i a  cery; M Y D Ł O  K w iatow e (Savon de Thridace);Jh  
\ M Y D Ł O  Piątkow e (Savon P once); KREM M igdałow y^
, do mycia i do golenia; oraz P E D E I J i ł lY  Lubina  i Socie- 
/tć  H ygienique, juź do wazystkich Składów naszych nade-ą^, 
tsz ly .— Bracia N atanson , Fabrykanci Mydeł i Pachuideł.—  ̂
/Skład główny przy ulicy Nalewki Nro2244 lit; A. 
k Tenże Skład, otrzymał z zagranicy H A O C X I I H  A m e
r y k a ń s k i  w u lkan izow any , na Klapy do Machin, oraz do 
/użytku różnych Fabryk, w grubych blatach.

Są do sprzedania: O O I E B  kary, rasy^ arab
skiej, dobrze ujeżdżony, młody, ładny; drugi takz# 
WALACH gniady. bardzo dobrze uczony, dla Damy, 
i SIODŁO Damskie. Wiadomość przy ulicy Kró

lewskiej pod N r 1066 n , u Schoeebergera, Berajtera.

MA8IC1YA BIIIAHÓW
CUKROWYCH QUEDLINBURGSKICH,

^nadszedł do Składn Cukru podpisanego przy ulicy Nowy- 
Świat, w domu gdzie Urząd Loterji, świeży transport ze- 

Jkszłorocznego zbioru, wprost z Quedlioburga z znanego Do- 
l mu Handlowego, a odznaczające się szczególną pięknosrcią 
/ i  dobrocią, takowe sprzedaje się en gros w workach ory 
jkginalnych, jakoteż en deteil, po cenach stałych umiarko 

wanych. Tenże Skład otrzym ał jak  co rok, tak i w ro- 
hku bieżącym, transport:

K O N I C Z V N V  BIAŁEJ i CZERWONEJ, tudzież 
I h I T K I J I Ł Y O Z Y  Koński Ząb zwanej.— M. Goldstein

W  dobrach Czyżów, położonych wGub;
Radomskiej, Powiecie Stopnickim, z po
wodu zwinięcia gospodarstwa, będą 
sprzedawane w  znacznych partjach :

O W C E  poprawne, W O Ł Y  i W O N I E  robocze, Stadnina, 
Krowy, Jałowizna, trzy  Sieczkarnie, Narzędzia Rolne i Gospo
darskie, oraz Zaprzęgi fornalskie, od dnia Igo  Maja r. b. do 
dnia 25go t. m., a to z wolnej ręki.

Z powodu wyjazdu, są do sprzedania dwa E A E -  
X O N Y  nowe, z foderdachem; oraz K O C Z  «a 
stojących resorach, mało używany, zdatny do po- 

-------------- dróży. Wiadomość o takowych przy ulicy Nowo
lipie, pod Nr 2424, naprzeciw Szpitala Ewangielickiego, u Stróża.

9tą a 14tą w erstą, i jedna przy wsi kościelnej Parafjaluej; — 
w  tychże Dobrach rybołówstwo obszerne, na Wisie i Joziorach; 
oraz JATKA rzeźnicza 1 dwie Kuźnie, przy Szosse, również do 
zedzierżawlenia od 24 Czerwca b. r .—  Tamże potrzebni są Szyn- 
karze z odpowieduiemi kaucjami do wyszynku Trunków D w o r
skich. Wiadomość na miejscu w Dobrach Tarehominie w Kan- 
cellarji Zarządu Dóbr.

NASIENIA Koniczyny Styryjskiej, przeszło 12 czelwerti, 
znajduje się do zbycia w dobrach Wysokie Mazowieckie wfolwar- 
ku Zawrocie; życzący nabyć, zechce się zgłosić przez stację W y
sokie Mazowieckie, do Właściciela.

OGRÓD Fruktowy i W arzywny, oraz PO ŁE pod za
siew ZBOŻA, jest w każdym czasie za Rogatkami Wolskiemi 
do wydzierżawienia. Wiadomość u P. Rlimpel Młynarza, za Ro
gatkami Powązkowskiemi, w  Gminie Powązki pod Nro 25 b 
mieszkającego, który do zawarcia umowy i sporządzenia Kon
traktu, posiada prawne upoważnienie.

Z powodu śmierci W aldemara Hr. Jezierskiego b. Adjutanta 
JO. Xięcia Warszawskiego, są do wydzierżawienia od S. Jana r. b. 
DOBIŁA RYKI w Powiecie Łukowskim Gub: Lubelskiej, ma
jące ogólnej rozległości 206 desiatin (w łók 400), i składające się 
z 6u Folwarków i z 7u Wsi zarobnych, wraz z całym inwen
tarzem gospodarskim żywym i martwym, Gorzelnią, Browarem, 
Młockarniami i Sieczkarniami na każdym folwarku, z pozosta
wieniem na gruncie Owiec sztnk najmniej 2,500, Bydła roga 
tego Krów i W ołów sztuk przeszło 200, Koni przeszło 60; chcą
cy się zgłosić do tej dzierżawy, zechce przybyć na grunt dóbr 
Ryki, gdzie bliższe objaśnienie o wszystkich szczegołaeh niniej
szej dzierżawy, od Rządcy dóbr P. Sobolewskiego miec może.

DOM murowany, o piętrze, z OBcyną i Ogro
dem, przy ulicy Petersburgskiej, w m. Suwałkach 
położony, przynoszący rocznej intraty rsr. 300, 
jest do sprzedania bez pośrednictwa faktorów. W ia

domość przy ulięy Śto-Jerskiej pod Nr 1772, u Stróża Stefana.

Jest do sprzedania K A D ETA  poczwórna, bar
dzo wygodna. Bliższą wiadomość o takowej po- 
wziąść można w Pałacu Briihlowskim, u Murgra- 
biego.

Ł Y K  C Z A IŁ Y ! Z A Ł O B Y Y .
p a t e n t o w a n a  f a b r y k a  l a r i e r ó w

J. A. K R A U S S E ,
p r z y  u licy  B o n ifra tersk ie j, N r  2163 , w p rost Koiciota,

I Przygotowała w  obecnej porze znaczny zapas Ł A R B  
ICZAHNEGO w najlepszym gatunku, z którym się pole-J 
ca. Sprzedaje takowy po cenach stałych tak 
jako też w Składzie G łównym  przy ulicy Miodowej N t  
484, wprost Rządu Gubernjalnego. Kupcom zapewnia się p rzy -| 
[zwoity Rabat.------------------------------------------------------------------

%  ^ ^ ^ i s o w o  z a ł o ż o n y  ,
i f  S K Ł A D  D Y W A N Ó W  Z A O B A N I C Z N Y C H
W  JÓZEFA HOCHEDLINGER, (

ó w  domu Wgo Stanisława Lesser przy ulicy Miodowej pod g  
»N rem  Ś90A, zaopatrzywszy się w znakomity asso rtym eu t^  

•^TO W A R Ó W  wyborowych w najświeższym guście' i naj- 
^lepszym  gatunku, zapewniając ceny jak uajumiarkowańsze,% 

ma zaszczyt polecić się łaskawym względom szanownejg  
’Publiczności.

P B O P I I S A C J A ,  w  Dobrach Tarehominie za Pragą, jest 
do Zadzierżawienia od Sgo Jana b. r., składająca się z pięciu 
KARCZEM, z których dwie przy Szosę Petersburgskiej między

N aczeln ik  Z a k ła d u  W a rze ln i Soli 
Podaje do publicznej wiadomością ze W mm Ib| Śo1|

o godz: 11 z rana, odbędzie się w Biurz „
w Ciechocinku, d" 1 Maja r. b. do d j a
dzierżawienie na rok jeden, porzą j  _ j
 __* „ .o e«  I OK A LU nrzy tak zwanej bali teatr., na urządzę-

i S ' w . * • s -.“bilardowej Pokoju na bufet, małego Pokoiku, Kuchni i Piwni
cy Licytacja in plus, rozpocznie się od summy rs. 81 kop. 10. 
Przystępujący do licytacji, winien złozyc wadium w summie rs- 
8- które nie utrzymującemu się przy licytacji, natychmiast zwró
cone zostanie; otrzymującemu zas przybicie, policzone będzie na 
rachunek kaucji, wymaganej w /« części całej postąpionej sum
my dzierżawnej. Summę dzierżawną postąpioną na licytacji, 
Dzierżawca wnieść obowiązany przy podpisaniu kontraktu. Bliż
sze warunki dotyczące tej dzierżawy, przejrzane być mogą każ- 
dodziennie, wyjąwszy dui świąteczne, w Biurze Naczel: Kancel: 
U. P. w W arszawie, i w  Biurze Naczelnika Zakładu Warzelni So
li w Ciechocinku, w godzinach biurowych. Mający chęć ubiegania 
się o tę dzierżawę, winien złożyć deklarację podług przepisów 
napisanąpodadresem: „do własnych rąk Naczelnika Zakładu Wa-



rzelni Soli w  Ciechocinku”  fraoko. Deklaracje te przyjmowane bę
dą do dnia 1/13 Kwietnia r. b. do godziny 11 z rana. — K upi- 
sze&ski.

HERMAN i LACHMAN z Berlina, utrzymują podczas Ja r
marku w Lipsku, przy ulicy Katarin-Strase N r 371, SKŁAD 
różnych C B B A ł ,  tudzież malowanych, drukowanych i llto- 
grafowanycb BO ŁŁET do okien; o czem mają honor donieść 
Osobom wyjeżdżającym, aa nadchodzący jarm ark Lipski, 

B A N K  P O L S K I .
Podaje do publicznej wiadomości, iż na rozbiór Wozowni w  czę

ści murowanej, a w części drewnianej, do posesji Nr 2973 nad 
W isłą należącej, odbędzie się na gruncie tejże posesji in pins 
licytacja, w d. 5/17'Kwietnia r. b. o godz: 11 z rana, przed De
legowanym do tej czynności Urzędnikiem Banku Polskiego. W a
runki do tej licytacji każdego dnia przejrzane być mogą, w yją
wszy dni świątecznych od godziny 10 z rana do 3ej po połud:, 
w Biurze Naczelnika Kancellarji, I w  Wydziale Przemysłu w Ban
ku Polskim. O stanie sprzedającej się budowli, może się każdy 
przekonać na gruncie. —  Prezes, Radea Tajny, J. Tym ow ski. 
Za Naczelnika Kancelarji, Radca Honorowy, Heppon.

m m  Przy  ulicy F reta  pod Nr 253, znajdują *ię MAM- 
HI z młodym pokarmem; tamże jest POBOIR 
stosownie umeblowany dla Osób, ktćre sobie życzą 
odbyć słabość;—  tamże jest osoba, która życzy 

wziąść DZIECIĘ na wychowanie, za stosownem wynagrodze
niem. Wiadomość w Kantorze, u Akuszerki Nowakowskiej, 
g) śŁ - A .  -S -  -g- -g - -S - g  g -  iS j  g ‘
| \  Jedna ze znakomitszych Fabryk PIW A MARCOWEGO i/k 

BAWARSKIEGO w  W arszawie, jest do wydzierżawienia odV 
o Jana 1855 r. O warunkach dowiedzieć się można u Wa-fj

Ylentego Leszczyńskiego, Ajenta Giełdy W arsz:, i Komisanta Dy- Y 
s^jrekcji Ubezpieczeń, przy ulicy Nalewki Nro 2236, w oficynie(I 
*od ulicy, na prawo, na lm  piętrze, od godziny 8 do 9 z rana, i a 
| / od 3ej do 4ej po południu. [ |

M ozę b y c  odstąp iona od Ig o  C zerw ca  r .  b . ,  na pozosta łe  la t  8m , 
d z ie rż aw a  d ób r R ządow ych  K L O N O W A , położonych w  P o w :  S ie
radzkim. Dobra te mają gruntu ornego w dobrej glebie dziesiatin 
300 (włńk n. p. 30), łąk  dziesiatiu 80 (w łćk 8), z ktńrych bywa 
przeszło 320 półtoraków dobrego siana; Propinacja znaczna, złożo
na z 18 Szynków; Młyny i staw y, które czynią 350 rs., mogą być 
także odstąpione; Apparat gorzelniany, Statki browarne, Młockar
nia, Sieczkarnia i t.,d. O warunkach dowiedzieć się można na grun
cie w Górze Klonowskiej.

Ktoby sobie życzył OBOBłT do czytania DZIEŁ lub GA
ZET, _ w językach: polskim, francuzkim i niemieckim, w godzi
nach poobiednich, bez żadnego wynagrodzenia, li tylko dla przy
jemności i towarzystwa; raczy zostawić swój adres u Stróża, 
Da Sewerynowie pod N r 2779.

W Królikarni za rogatkami Mokotowskiemi, od Sgo Jana, są 
do wynajęcia 4ry POHOJE, Wozownia i Spichlerz, oraz 
8 2 Y N R  teraz ezystujący, który może być na inny proceder 
w ynajęty. Życzący wynająć, może się zgłosić do Rządcy, 
w Wierzbnie*—  Tamże jest do najęcia kilka KARCZEM.

M A G 1A E Y N I M E B L I ,  przy ulicy Elektoralnej 
pod N r 759, poleca się z wyborem różnych MEBLI pa
lisandrowych, mahoniowych, jesionowych, jako to ; 
Garnitury w najnowszych fasonach, Stoły, Konsole, 
Fotele, Stoliki do kart, Łóżka, Szafy, Komody, Sto

li jadalne i Krzesła wyplatane;— zarazem przyjmują się wszel- 
16 “bstalunki na roboty Tapicerskie.

* ’A * ^ S 0 L I H J ,  GUZIKI do Kamizelek, do Koszul i Szmi- 
RROS7KI C ZKI Pla8ue d’or: KOLCZYKI; BRANSOLETKI i 
n p e  A u /if 7 a i ^ ^  złocone i czarne do Kapeluszy i Czepeczków; 
a 'rnhót n  .-^dwabae i Kordonkowe; ozdobne NESSESERKI

;  SPICRUTY; BICZE; LASKI; Savon de Thri-

. d ^ j t r a n a p o r ^ - P ^ ^ ^  Mai, ulicy

niebieskie i Kukurydza olbrzymia (Gersei z Kanady), pud pors. 8. 
nadeszły swiezem transportem, do Składu Nasion Dra F. Betzhold 
przy ulicy Seqatorskiej, obok Resursy. NB. biorąc mniej zjednego 
gatunku powyższych Nasion jak  20 funt:, liozy się font po kop_ 2S 
zasmniejjak 10 fun:, funtpo k. 30; oprócz tego wymieniony Skład’ 
poleca Koniczynę czerwoną, białą i piaskową; Lucernę niebieską, 
zoltą i piaskową; Marchew olbrzymią; Rutabog szwedzki; Buraki 
Dippe (do fabryki wódek), cukrowych (Quedliuburgskichj bydlę
cych olbrzymich; i Lnem Rygskim.

Jest do sprzedania HOC3E czyli EAETOIV, 
na resorach stojących, z fordeklem, używany lecz 
będący w  dobrym stanie, mocno zbudowany, z sie
dzeniem na 4ry osób, zdatny do miasta i podróży, 

za przystępną cenę. Widzieć go można przy ulicy Senatorskiej 
i rogu Daniłowiczowskiej, pod N r 460, u Rządcy domu;— stała 
zaś wiadomość powziętą być może przy ulicy Krakowskie- 
Przedmieścl* pod N r 390, w  domu Wizytkowskim, w  bramie 
po lewej stroDie, na lm  piętrze.

Są do sprzedania BOBRA, składające się z miasta i 3ch 
wiosek zarobnycb, położone w Powiecie Hrubieszowskim, w gle- 
!Ve P” e““ej> zawierające rozległości przeszło dziesiatyn 922 czy- 
11 włok 60 miary Chełmińskiej; z tych 230 dziesiatyn (włók 15) 
pola ornego; siana zbierają rocznie 1,200 do 1,500 w ozów  Mły
ny na donośnej i nieustającej wodzie, czynsze, propinacja i ta r
gowe, czynią rocznego dochodu przeszło rs. 3,000. Budynki go
spodarskie po większej części nowe, pośród których Gorzelnia i 
Browar piwny, wolne od opłaty konsumcyjnej, z dostatecznym 
lasem.— Towarzystwo Kredytowe na tych dobrach posiada rubli 
sr. 21,150. Bliższą wiadomość powziąść można w Warszawie 
przy ulicy Krako:-Przedm:, w  domu Kupca D obrycz, na 3m pię
trze po prawej stronie; zaś w mieście Lublinie u Adwokata K a
sperskiego.

Potrzebne są dwie PAINT Starsze, kompletnie uzdatnio
ne, jedna do Strojów, druga dc Kwiatów; a to za ugodą rocznie 
po rsr. 180. iWiadomość w Magazynie P. Delisz, przy ulicy 
F reta pod N r 278, w domu W. Paszkowskiego.

j a p  N a g r o d y  Rs. 2, kto dostawi P I K S H A  małego 
CIarneęo, bez uszów, włos na nim wspak rośnie 
do P»łacu JW . Hr. Augusta Potockiego Nro 393a 
do Rządcy domu.

Z  Kantoru Zleceń p rzy  ul: WierzhowejN0 473 c.
BOBRA ziemskie Grochów, Mixtal i Wola Chrościeńska 

w Okręgu Orłowskim położone, mające rozległości dziesiatin 1458 
czyli włók 94 mórg: 25 pr: Q  75, a w tern lasu dziesiatin 371, 
czyli włok 24 m. 5 pr; Q  70 miary nowop;, sprzedane zostaną 
przez publiczną w drodze działów licytację, w Trybunale Cywil: 
w W arszawie, dnia 11/23 Kwietnia r. b. o godz: 4*/i po polud.-. 
Licytacja zacznie się od summy rs. 58,834 kop: 24ya. Vadium 
rs. 4,000. W arunki, mappę, rejestr pomiarowy i taxę, przejrzeć 
można w Kaacel: Wydz: III Tryb:, i u Andrzeja Brzezińskiego P a
trona, przy ulicy Sto-Jerskiej pod N r 1775 zamieszkałego.

Kilkaset sztuk TOPOLEH po lat 2, 3, 4 mających, jest 
do sprzedania w mieście Nadarzynie, 21 wiorst od W arszawy 
4 wersty od szosę. Wiadomość na miejscu pod N r 80.

Do dóbr Oporowa w  Pow: Gostyńskim położonych, po trzebny  
jes t ADMINISTRATOR od Śgo Jana r. b. Życzący sobie przyjąć 
takowe obowiązki, zechce się zgłosić do Rządcy domu przy ulicy 
Leszno Nr 660, który wskaże mieszkanie Interesenta; po 15 Kwie
tnia t. r. zgłosić się można do Właściciela^ dóbr Skrzany w Pow:
Gostyńskim, o 14 wiorst odm. Kutna położonych Do oddzielnych
ró w n ież  fo lw a rk ó w , p o trzeb n i są : E konom ow ie, o p a trz en i w  c h lu 
bne św ia d e c tw a  i k w a lifik ac je . W iadom ość  ja k  w y ż e j.

w  Drukarni Kurjer. W a r s z ^ w ^ - ^ ^ ,  d. 29 Marca

Dziś rano zimna stopni 1. Wczoraj w  południe ciepła 5.
Dziś rano wysokość wody na W ill t  stop 8 cali 4.
Urządziwszy ZAKŁAD mój, pod N r 476 '  ulicy No_

wo Senatorskiej, mom honor zawiadomić Szan: Publiczność, Iż 
z dniem dzisiejszym Zakład ten na Jej „sługi otw artym  został; 
w  którym, jak od la wielu, tak i nadal, starać się będę przez

■■« W  ii*
(10 Kwietnia) 1855 r .  S ta rs z y  C enzor, F. Sobieszczański.

■ , j


